Mieprzyjacie! stracił 144 tys. TRA karawany 


Łącznie 28 statków handlowych I 3 strażnicze zostały za- 
topione. Pomyślne operacje ofensywne na froncie wschod- 
nim. Zrzucono bomby na port Sueski 


Z Kwatery Głównej Führe 

ra, dnia 13 września. 
Naczelne Dowództwo Sił 
Zbrojnych podaje: 

Na froncie wschodnim ope- 
racje ofensywne rozwijają Się 
planowo i pomyślnie. 

Łodzie podwodne podczas po 
nownych ataków na wymienio 
ny już we wczorajszym komu- 
nikacie z Kwatery Głównej 
konwój nieprzyjacielski zatopi 
ły 4 dalsze brytyjskie statki 
handlowe e ogólnej pojemno- 
Sci 19000 TRB, jak również 
8 statki strażnicze. Wobec te 
go nieprzyjaciel ze swego kon 


woju stracił ogółem 28 stat- 


ków handlowych o ogólnej po ! ce niemieckie w nocy na 12-go 
| września bombardowaly Fort 
W walce przeciw W. Bryta- | Pewfik oraz składy oliwy w 


jemności 144 000 TRB. 


nii lotnictwo niemieckie ostat 
niej noc” rzuciło celńie bomby 
na 3 wielkie statki handlowe. 
płynące w konwoju na wschód 
od Great Yarmouth. DBaysze 
skuteczne ataki skierowane 
były na lotniska w Middlands 
jak również na wytwórnie 


uzbrojenia i skład paliwa na 
południu wyspy. Podczas ata- 
ku w ciągu dnia na Scarbo- 
, rough samoloty bojowe zrzuci 
liy celne bomby ciężkiego kalib 
ru na pewną fabrykę. 


W północnej Atryce bombow 


porcie Suez. Szereg wielkich 
pożarów świadczył o skutecz- 
ności tych ataków, 


Samoloty brytyjskie w ciy 
gu ostatniej nocy atakowały 
okręg Frankfurtu nad Menem 
i Mannheimu. Zrzucone na 
dzielnice mieszkalne bomby 
spowodowały pewne ofiary 
wśród ludności cywilnej. Arty 
leria przeciwlotnicza zestrzeli 


ła 2 bombowce nieprzyjaciel- 
skie. 


Dżienne i nocne naloty na Petersburg 


BERLIN, 11,9. (PD), Z kół woj- 
skowych donoszą: Brytyjska służba 
imformacyjna ponawia stale próby 
narzucenia Niemcom na wschodnim 
froncie specjalnie określonych ce~ 
%w_ Starania te są tak atare i zbed. 
ne, że ich wynalazcy mogliby zaprze 
atać ich ponawiania, gdyż wzbudza- 
ją one jedynie wesołość, jak np. kie- 
dy sie stara wmówić Niemcom pe- 
wien określony termin wzięcia Le- 
ningradu, O wzięciu Leningradu 
decydują Niemcy i nikt inny poza 
nimi na świecie. 


BERLIN, (PD). W ciągu 10 wrze- 
śnia | w nocy na 11, otoczony ze 
wszystkich strop przez wojsko nłe- 
mieskle Petersburg był ponownie 
atakowany przez niemieck'e bom- 
bowce. 

We wzystkich częściach mlasta 
Wybuchły duże | wiele mniejszych 
Pożarów, obserwowanych przez 
cz?s dłuższy przez wojska nlemle- 
ckle, stojące pod Petersburgiem. 


Ciężkie straty bolszewi- 
ków przy probach ataku 

BERLIN, 12 wrześnią (PD), Jak 
DNB dowiaduje się z kół wojsko. 
wych, w dniu 11 września bolszewi 
cy, po silnym przygotowaniu artyle 
Tyjskim, wspierani przez czołgi, za. 
atakowali na środkowym odcinku 
frontu wschodniego stanowiska jed 
nej niemieckiej dyw'zji Piechoty. 
Znajdujący w pierwszej linii niemie 
ckj pułk piechoty przeszedł natych- 
Miast do kontrataku przy poparciu 
niemieckiego lotnictwa i odrzucił bol 
szewików. W wywrgzanych walkach 
bolszewicy ponieśli ciężkie, krwawe 
straty, Pozatym stracili on: 21 ezol- 
gów 

Na sąsiednim odcinku niemieckie 
oddziały zmiszozyly dalsze trzy so- 
wieckie czołgi. 

Dnia 11 września zauważono sil 
niejsze skupienia sowieckich oddzia 
łów przed odcinkiem jednego niemie 
ckiego korpusu na środkowym od- 
cinku frontu wschodn’ego. Niemiec 
ka artyleria wzięła gwałtownie bol 
szewików w celny i skuteczny ogień. 
Sowieckie eddziały rozsypały się 
wäröd ciężkich strat. 


Walki na środkowym 
odcinku frontu wschod- 


2 niego 
odcina IN, (PD) Na środkowym 
w wachodniego frontu nie- 


oddziały otoczyły | znisz- 
<zyly jedną Sowiecką grupę bojową, 
4 m 


| W czasie drnzgocących walk 1 o. 
czyszczania pierścienia zabrano do- 
tąd 2000 jeńców. 

Na innym miejscu zatakowali bol. 
szewicy przy poparciu czołgów nie. 
mieckie stanowiska. Jednak niemiec- 
ka piechota przeszła do kontrataku 
1 odrzuciła bolszewików, Sowieckie 
oddziały pośpiesznie się wycofały, 
Nacierające niemieckie oddziały 
zniszczyły 13 sowieckich czołgów, 
Na Innym punkcie tego samego od- 
cinka frontowego stracili bolszewi. 
cy dalszych 10 czołgów. 

W jednej miejscowości wywiąza. 
ły się wczoraj ciężkie walki żołnie_ 
rzy wśród domów. W wialee wręcz 
n.+mieccy żołnierze wyrzucili bolsze 
wików z tej miejscowości, Zmotory- 
zowany oddział niemiecki, który je- 
szcze w Czasie walk otoczył miejsco 
wość, zaskoczył na prowadzącej x 
tego miejsca szosie sztab sowiecki i 
wziął go do niewoli, 

W rejonie na północ od Kijowa 
wywiązały się w dniu 10 września 
gwałtowne walki na odcinku jednej 
niemieckiej dywizji, W ezasie tych 
walk niemieckie wojska rozbiły so- 
wiedkie oddziały I rozproszyły je na 
pojedyńcze grupy. Zdobyto jedną 
większą miejscowość. W walce o nią 
niemieckie oddziały wzięły 1200 jeń. 
ców 1 zdobyły 60 dział, 90 karabi- 
nów maszynowych, większą liczbę 
samochodów, koni ł amunicji, 

W podobny sposób odniosła suk- 


cesy sąsiednia dywizja, Na jej od. |- 


cinku po uprzednich walkach nsta_ 
lono mniej więcej tę samą Ilość jeń- 
ców i łupu. 

Dnia 10 września podjęli bolsze- 
wiey bezskuteczną próbę zniszcze- 
nia jednego przyczółka mostowego 
na Dnieprze. Paściłi oni na rzekę 
zapalone statki z ładunkiem nafty 
w przeciwnym kierunku pradu, w 
nadziei, że statki te obrócą w kierun 
ku poprzecznym do mostu i wzniccą 
na nim pożar, Jednakże statki u- 
tknęły na mieliznach daleko przed 
mostem i spaliły się całkowicie, 


Akcia lotniciwa 


BERLIN, 11,9. (PD), Na środko- 
wym odcinku frontu, według donie 
sień DNB, niemieckie bombowce nur 


Laval opuścił 
szpital 


PARYŻ, (PD). Pierre Laval po 
dwutygodniowym leczeniu opuścił 
szpital, 


| kujące rozwinęły silne o dużym za- 
sięgu ataki na obiekty wojskowe 
Zgrupowania wojsk zostały obrzu. 
cone licznymi bombami, wiele urzą. 
dzeń, dworców i ramp kolejowych 
została na skutek trafnie rzucanych 
bomb zapalonyci lub rozbitych, Pow 
za tym atakowano z powodzeniem 
stanowiska artylerii f czołgów, 
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lo generała sowieckiego 


Jeszcze jedna ofiara kłamstw GPU 


Od sprawozdawcy wojennego 
Ulrycha Maletzki'ego 


P. K. Gdy generałowie błąkają się 
w lasach i pieszo szukają szczątków 
swo'ch wojsk, wówczas armie ich 
powoli ale pewnie idą ku zagładzie. 
Dwa wypadki, które zdarzyły się te. 
Taz na froncie pod Ługą, około 100 
km. przed Petersburgiem, świadczą 
o tym, że u bolszewików doszło właś 
nie do tego, że generałowie szukają 
swoich wojsk a wojska swego do- 
wódcy, 


BERLIN, (PD), Jak donosi DNB ! 
z miarodajnych kół, kolumny trak- 
torów i samochodów ciężarowych 
niemieckiej służby tyłowej od szere 
gu dni są zajęte odtransportowywa- 
niem poza niemieckie linie calej 
ilości materiału wojennego, rdoby- 
tego w walkach na południe od 
Homla. 


Nagromadzone w jednym z zało. 
Zonych tu punktów zbiorczych dla 
zdobyczy, wielkie ilości broni, pojaz 
dów, sprzętów i zapasów dają pełen 
wrażenia obraz o rozmiarze sowiec- 
kich strat materiałowych, W trzech 
długich szeregach stoi ponad tysiąc 
aut ciężarowych i osobowych, poza 
nimi w pstrych szeregach kuchnie 
polowe, zaprzegi, doczepki, tanki, 
działa przeciwczołgowe, haubice, 
moździerze, lekkie i ciężkie działa 
połowe. Olbrzymiemi kupami wzno- 
szą się dziesiątki tysięcy karabinów 
ręcznych i maszynowych, które po- 
zbierano w lasach i na polach, 


W jednej dużej hali nagromadzo. 
no tysiące masek przeciwgazowych, 


Tak przeszedł dowódca 70-ej so 
wieckiej dywizji piechoty, generał 
Fediunin, ze swoim sztabem przez 
Ługę, aby się dowiedzieć g miejscu 
przebywania podległych mu oddzia 
łów. Wojska niemieckie poszły jed 
nak na tym odciniku wydatnie dalej, 
aniżeli to przypuszczał sowiecki ge- 
nerał, Sztab sowieckiej dywizji zo. 
stał otoczony i odbył krótką narade, 
co dalej należałoby czynić. 

Generał Fediunin wyjął w końcu 
rewolwer i popełnił samobójstwo. 
Qu, tak samo jak i jego oficerowie, 


góry skrzyń z amunicją, aparatów 
radiowych, zwoje kabli, beczki z ben 
zyną i stosy opon samochodowych. 
Jak poświadczają marki fabryczne 
na broni i marki samochodów, więk 
szość z tych fabrykatów została im- 
portowana. 


ogromnie się obawiał „zameczenia 
na śmierć" przez Niemców. Pewien 
porucznik tego samego sztabu miał 
podobny zamiar, nie posiadał już 
jednak bnoni, W ten sposób pozostał 
przy życiu, dostał się do ntemieckiej 
niewoli, mógł opowiedzieć powyższy 
wypadek, który zdarzył się w lesie, 
i dzisiaj cieszy się tym, że przypad. 
kowo uniknął śmierci. 

Kilka kilometrów dalej przeszedł 
przez Luge dowódca 235-ej sowiec 
kiej dywizj: piechoty, który był od- 
znaczony orderem za 20.letnią służ 


BERLIN, (PD), Jak DNB dowia. 
duje się z kół wojskowych, po zaję- 
ciu Szlisselburga, żyto jednostek 
pionierskich do oczyszczenia pól mi 
nowych dokoła miasta, przy pomo- 
cy których zamknięci bolszewicy 
próbowali powstrzymać niemieckie 


Niechęć do kegemonii sowieckiej . 
wśród emigracji polskiej w Anglii 


BERN, (PD), Znany artykuł lon- 
dyńskiego „Times‘a“ z 1 sterpnia, 
który pod nagłówkiem „Pokój a po- 
tega“ przyrzekał Związkowi Sowiee. 
kiemu kierującą rolę we wschodniej 
Enropie, według wiadomości a Lon- 
dynu, podanej przez „Neue Züricher 
Zeitung“, wywołał zgorszenie także 
w kołach emigracji polskiej, Dzia- 


łacz polit Grabewski pis: 
JE 2 gó c takich, powiada p. Grabowski, któ- 


anglelskim czasopiśmie „The Fort. 


nie oraz że specjalnie zalnteresowa. 
ła się nim prasa turecka. Paycholo- 
glcznie biorąc, był te niezreczny 
chwyt, w Anglii bowiem powinni so. 
bie dobrze zdawać sprawę, że sprzy. 
mierzeńcy angielscy nie chcieliby 
stanąć wobee alternatywy, czy zgo- 
dzić się na hegemonię niemiecką 


czy też sowiecką, Nie brakowało by 


bę w armii sowisckie, Skoro 
ujrzał om znienacka naprzeciw 
siebie żołnierzy niemieckich, udał 
nagle zabitego i dopiero w ostatniej 
chwili próbował strzelić do niemieg 
kiego piechura. Ten jednak mia} się 
na ostrożności i celnyma strzałem za 
bił generała zanim ten zdążył wypa 
lić z pistoletu. 

Nawet wysocy bolszewiccy oficene 
wie wierzą widocznie w baśnie, że 
| wzięci przez Niemców jeńcy natych 
| miast zostają wyprawiani na drugi 
| świat. 


ŻYMIA ZDOBYCZ WOJENNA 


oddziały. Zdołano już unieszkodii. 
wić ponad 10,000 min, 

W ciągu najbliższych dni również 
domy zostaną oczyszczone z tych 
materiałów wybuchowych. Bolsze 
wicy zaminowali nawet mieszkania 
i publiczne budowie, Tak w jednym 
byłym szpitalu na żelaznym piecy- 
ku z nasypem paliwa z góry zau- 
ważono czarną pieczęć, której cienki 
sznureczek był przedłużeniem za- 
palnika miny. Poza drzwiczkami 
pieców, pod łóżkami i w szafach u- 
kryli bolszewicy maszyny piekielne, 
Niemieccy pionierzy unieszkodliwili 
je, zanim zdołały wyrządzić znisz= 
czenią 


Likwidacja żydow- 
s ich prześsię- 
biorstw w Stowac'' 


BRATISŁAWA, (PD), Ogólna licz 


ba zlikwidowanych w  Słowacj: 


nightly*, że powyższy artykuł „Ti. rzy w tym wypadku byliby za Niem | przedsiębiorstw żydowskich wzros- 


mes’a“ zrobił wszędzie duże wraże. 


cami, 


la do 7.832, 


GONIEC CODZIENNY 


{P). Obecna kampanla przeciwko 
Bekzcwizmowi — to wojna totalna, 
fakle] dotąd w hlatorii świata nie 
spotykano. Nie chodzi w niej jedy- 
wie o złamanie nieprzyjacieldkiej si. 
ły rhrojnef, lecz w ogóle o zniszcze- 
mie bolszewizmu, To jest cel nie. 
aaleckich działań wojennych, Dlate- 
go też w obecnych zmaganiach obaj 
partnerzy zmobiilzował! wszystko, 
ce w zakresie sił można było swo- 
Mlizować. 

Podczas odwroiu swojego bołsze- 
wiey starają się zniszczyć wszystko, 
te mogłoby wpaść w ręce niemiec. 
kle 1 przyczynić się do wzmacnienia 
niemieckiej siły zbrojnej. W doko- 
azaych przez armię niemieeką aż 
de najdrobniejszych szczegółów 
przygotowaniach do odparcia Za- 
mierzonego nderzenia bolszewickie- 
ge, z góry przewidziano trkze I tę 
mtoliczność. 

Przewidziano aruchomienie tech. 
nicznych urządzeń, koniecznych do 
saspatrywania wojska w zapasy Z 
kraju; wezne to zadanie spoczęło 
ma barkach batalionów  technicz- 
mych, Zależnie od potrzeby chodzi 
fu albo o ponowne  oruchomienie 
fabryk przez zastesowanie Środków 
zestepezych, albo też o natychmia- 
stewe puszczenie w ruch mniej zal- 
ezczonych, czy też znajdujących się 
w dohrym stanie rakładów, Przed 
batalionami Ida odezlaly wywiadow 
exe ecliem stwierdzenia, które zakla- 
ży ea ważne, a przede wszystkim. by 
supobicc mogącym nastąpić późulej 
aktom sukotażowym. Oddzialy wy- 
windowczo mogą przy Iym liczyć 
tylko na sieble I często muszą bro- 
mić własnej skóry w walce z nie- 
peryjarielskim! strażami tylnymi. 


W związku z tym zasługuje na 
wzmiankę czyn pewnego oddziału 
wywiadowczego, składającego cię z 
jednego oficera 1 dziesięcin Zolnie- 
pzy; cddział ten zdobył oraz utnzy- 
mał w swolm ręku przeciwko prze- 
ważajzcej sile wroga znajdujący się 
e 160 kim, na połudriowy wschód 
ed Smoleńska duży młyn. który Już 
w dwa dnl po zakończeniu akcji bo- 
jewej mógł być wykorzystany do 
aaopatrywania wojska 


REZULTATY PRACY NIEMIECKIEJ 


W jednym z dużych miast na 
Drieprze kompania batalionu tech- 
micznego pracuje nad uruchomie- 
miem wicikiej elektrowni, należącej 
de przedzaini. Nie chodzi o dostar- 
erenie prądu do przędzalni, jest ona 
bowłem zupełnie zniszczona. Elek- 
townia będzie raczej dostarczała 
prąd elektryczny do miasta nad 
Dnieprem, fak również do kilku 
miast w okoliey, Instalacja tnrblno- 
wa pochodzi od Borsiga, potężne 
kotły z zakladöw firmy Dingler w 
Zweibrficken, Prawie na wszystkich 
urządzeniach rozdzielczych jest zna- 
ny ma całym świecie znak firmy 
Siemensa, Prądnicę, pod którą wy- 
budowano już betonowe fundamen- 
ty, miała zmontować jedna = nte- 


NIEDOLE ANNY 


Opowieść o losach wiinianki w czasach ostatnich 


| dla społeczeństwa — upierata się. 


STRESZCZENIE: Do mieszkan. 
ki Wilna, Anny Wąsowicz, bory- 
kającej się ciężko o byt swój i 
synka, Asia, zaczął się zalecać ko- 
tega jej zaginionego męża, Mikołaj 
Kokoszkin, W ezasie odwiedzin 
niespodziewanie Mikołaj objął 
Annę. 


Anna nie broniła się, nie szar- 
pała. Zimnym, spokojnym głosem 
powiedziała: 

— Proszę mnie puścić! 

| ram cena Mikolaja Kokoszkina 
rozploity sie. Zmieszany odsunął 


się od nel. 
— Proszę się'nie gniewać — tłu- 
maczył sie po chwili. — Ja fak z 


radości. Świał caly przygarnalbym 
do serca... Proszę mn'e zrozumieć: 
iszczą sie moje sny młodzieńcze. 
Jakby krew inaczej, żywiej tętniła 
w człowieku... 

— Nie gniewem sie, ale jeśli ma 
“mv pozosłać na słopie znajomo- 
ci, prosze teno nindy nie robć. 

— To dobrze. że się pani nie 


un nn mn OZZIE 
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ja na Dnieprze znó 


mieckich firm. Przywiedlkno 
klika części, troskliwie Macie 
nych w skrzyniach. Uciekający bol- 
szewicy zdążyli jeszcze zabrać kilka 
z tych skrzyń, Także i w tej kam- 
panii niemiecki Zoinierg napotyka 
przy różnych okszjach na wyniki 
fachowej pracy niemieckiej! Dowo- | wali w tej fabryce, cieszą się, że 
dzi to, jak europejska przestrzeń na | przepędzono bolszewickich opraw- 
wschodzie potrzebuje do swego ist- | ców i razem z fachowcami hałalio- 
nienia wyrobów miemieckiego prze- | nu technicznego pracują dniem i 
mysłu, nocą nad uruchomieniem rozległych 
Obefrzenie wszystkich obiektów | zakładów, Uciekający bolszewiccy 
fabrycznych ujawnia, Ze bolszewizm | komisarze tabryczni zabrať z sobą 
zupełnie nie zapoczątkował rozum- | niektóre ważne części składowe ma- 
nej polityki socjalnej, Nigdzie nie | szyn, Będą one dostarczone z Rze- 
spotyka się takich urządzeń, jak w f szy. Dowódca otrzymał już powia. 


j dzielczymi, reperują połączenia ezę- 
ściowe tylko zniszczone przez uele- 


kającego w popłochu wroga, 


ODBUDOWA W TEMPIE 
BŁYSKAWICZNYM 


Miejscowi robotniey, który praco- 


Niemczech w ramach działalności i domienie, że części zapasowe gą na 


stowarzyszenia „Piękno Pracy*. 


] 


składzie i że zostały załadowane na 


Dowódca bzłallonu technleznego i samolot kurierski, Za kilka więc dni 
opowiada nam o akcji oddziału wy. | będzie jaż prąd, co tak dla wojska, 


wiadowczego, który, idąc x grupą 
czołową, zabezpieczył i tę elektrow- 
nię. W oddziale są samł fachowcy, 


jak I dla ludności cywilnej ma wiel. 
kie znzczenie, I to w ciągu 12 dni 
po dokonaniu zn!szezeń przez bol. 


którzy teraz ze spawarkami w ręku | szewików w mieście, o które toczyły 
oraz pochylen! nad tablicami roz. | sie uparte walki! 


dw Czynna 


Inna kompania  hbatalienu tech. 
nicznego uruchomiła ważną Hnie 
| kolejowa, co dla niemieckich dostaw 
ma tym większe znaczenie, że drog! 
między końcowymi punktami kole. 
jowymi nie można obecnie nazwać 
drogą, Jut w dwa dni pe wzięciu 
miasta mógł być uruchomiony pierw 
szy transport kolejowy z rannymi 
1 jeńcami, co szezegölnie korzystnie 
odbiło się zwłaszcza na rannyeht 
Obcenie na linii kolejowej odbywa 
się ruch dwutorowy, 


Silnte uszkodzone ogniem artyle- 
rii urządzenia kolejowe oraz paro- 
wozy naprawiono prawie wyłącznie 
własnymi siłami roboczymi a!ho sl. 
lami bardzo chętnie pracnjących ro. 
botników ukraińskich oraz innych 
naroiłowości, uwolnionych z jarzma 
sowitckiego, którzy w ten sposób 
przyczyniają się do likwidaeji znie- 
nawidzonego systemu bolszewiec- 
kiego. 


Koresp. woj, Gerhard Stracke, 
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List biskupów ukraińskich 


do kancle 


BERLIN, (PD). Biskupi ukraińscy 
skierowali do Führera pismo, któ- 
re brzmi następująco: Zgroma- 
dzeni na górze Poczajewskiej, tej 
świątyni ukraińskiej na Wołyniu, 
biskupi, z okazji uwolnienia od 
bolszewików świała, w którym nie 
miało być Boga, składają życze- 
nia Adolowi Hitlerowi oraz z jego 
zwycięskiej armii. 

Zjazd kościołów Ukrainy oraz 
jej wierzącej ludności prosi w wie- 
rze i miłości wielkiego Boga, by 
dał długie, szczęśliwe życie twór- 


rza Hitlera 


cy Rzeszy Wielkich Niemiec, Adoł- 
fowi Hillerowi, któremu Bóg o- 
dzielił dar skierowania przyszło- 
ści narodów na dobra drogi. 


My, biskupi, jeszcze raz dzię- 
kujemy naszemu oswobodzicielo- 
wi, Adolfowi Hitlerowi oraz jego 
zwycięskiej armii. 


Aleksiej, arcybiskup wołyński | 
krzem’eniecki; Szymon, arcybis- 
kup Ostrogski, Pantelejmon, bis- 
kup lwowski, Beniamin, bikup 
wołyńsko-włodzimierski. 


Konferencja Komisarza Rzeszy 
1 przedstawicielami klera katolickiego krajów haltyckich 


BERLIN, (PD). DNB komunikuje, 
że Komisarz Rzeszy na kraję bał 
tyckie odbył konferencję z bisku- 
pem kowieńskim i przedsławicier 
lami kleru katolickiego. 

Komisarz Rzeszy Lohse oświad- 


czekają Sowieiy ciężkie uderzenia niemieckie 


BERŁIN, (PD). W uzupełnieniu 
komunikatu Naczelnego Dowódz- 
twa otrzymuje DNB ze źródeł woj 
skowych następujące wiadomości: 


Komunikaty wojenna były w 
ostatnich dniach znowu bardza 
wsirzemiezliwe, gdy chodzi o ope 
racje na wschodzie. Powodem te- 
go była chęć nieudzielania wia- 
domości Sowiełom o już osiągnię- 
tych celach. 

Według brytyjskich wiadomos- 
ci, ma się podobno rozwijać wiel- 
ka sowiecka ofensywa odciążają- 
ca w rejonie od Smoleńska do 
Homla, by usunąć zagrożenie 
Moskwy przez wojska niemieckie. 
W związku z tym należy zazna- 
czyć, że Smoleńsk, tak samo jak 
poprzednio, znajduje się w rękach 
niemieckich i jest oddalony od 
linii frontu o mniej więcej 70 kim. 
To samo dołyczy Homla, który 
znajduje się daleko poza frontem. 

Na odcinkach frontů na wschód 
od Homla i Smoleńska próbowały 
Sowieły atakować z różnym nasi- 
leniem, ałaki te obecnie znacznie 
zmalały. Działania te w żzdnym 
wypadku nie przeszkodziły wiel- 
kim operacjom niemieckim, zysku- 
lącym dzień po dniu coraz więk- 
sze przestrzenie | prowadzącym 
do zniszczenia dużych jednostek 
sowieckich. 

Najlepszym tego dowodem jest 
okrążenie Petersburga. Odpowied 
nich dowodów należy oczekiwać 
w najbliższej przyszłości i z innych 
fontów. Sowiefy wiedzą dokład- 
nie, że jeszcze przed zapadnie- 
ciem zimy muszą się liczyć z cięż- 
kimi niemieckimi uderzeniami, któ 


ana Byłoby to dla mnie nie 
do zniesienia, Może jestem trochę 
postrzelony... Jakże jednak można 
zachować spokój i opanować w 
takich czasach? 

I mówił znów o „wyzwoleniu 
robołników z jarzma kapiłalizmu”, 
© otworzenych wrołach do dobro= 
bytu dla szerokich mas, o tym, że 
nadszedł kres wszelkiego wyzysku 
i ucisku, a przyszła „era prawdzi- 
wej wolności". 

— Chyba on to mówi szczerze— 
myślała Anna. — A może... dosto- 
sowuje się? 

Usiłował wciągnąć ją do dysku- 
sji, zmusić, by samorzutnie przy- 
znała. jak fo źle było dawniej. 

— Nie zajmowałem się pol tyką 
— wykręcała się. — Wiem tylko 
tyle, że w ubiegłym roku na je- 
sieni było bardzo ciężko ludziom. 

— To był stan LAGE Riki 
Wiedomo było że w myśl uktar 


rych przy ich obecnym słanie wy 
trzymać nie zdołają. 


iZ 15 samolotów sowiec- 


kich rumuńscy lctnicy 
zestrzelił 14 


BUKARESZT, (PD). Urzedowo 
donoszą: Dnia 7 września 15 bol- 
szewickich samolotów typu Rata 
zaatakowało rumuńską eskadrę 
bombowców, której towarzyszyło 
8 samolotów myśliwskich pod do? 
wództwem porucznika Parvulescu. 

Po gwałtownej walce 14 spo- 
śród 15 samolotów gowiicakich zo- 
stało zestrzelonych w pfomie- 
niach. 


Świetna działalność nie- 
mieckie! broni przeciw- 
pancernej 


BERLIN, (PD). Jak DNB dowia- 
duje sie z miarodajnej strony, w 
ciągu dnia 10 września na jednym 
odcinku frontu wschodniego do- 


szło do gwałtownych walk, w kłó- 
rych bolszewicy użyli 100 czoł- 
gów. W czasie ciężkiej walki, w 
której złamano zacięty opór bol- 
szewików, ponieśli oni ciężkie, 
krwawe strały. Wzięło do niewoli 
400 jeńców. 

Szcezegölnie skułsczna była nie- 
miecka broń przeciwpancerna. | 


Niemieccy celowniczy i kanonie- | 


rzy dali zbliżyć się sowieckim 
czołgom, aby potem móc je tym 
pewniej ostrzelać. Wskutek dob- 
rze kierowanego ognia n.emiec- 
kiej broni przeciwpancemej w cza 
sie walk uległo zniszczeniu ogó- 
łem 68 sowieckich czołgów. 

Na innym odcinku jedna nie- 
miecka dywizja zdobyła większą 
przestrzeń łerenu. W czasie dwu- 
dniowych walk bolszewicy dozna- 
ti ciężkich strat w ludziach i ma- 
łeriale. Na odcinku jednej dywizji 
wzięto 3.700 jeńców i zdobyto 
liczny sprzęt wojenny bolszewi- 
ków. 


Anglicy depczą prawa ludzkości 
i cywilizacji 


RZYM, (PD) Przyznanie zię lon- 
dyńskiego radia do bombardowania 
miasta Palermo i lazaretu w Gonda- 
rze spowodowało „Popoli di Roma” 
do stwierdzenia, że w wojnie dotąd 
żaden naród tak bezwstydnie 3 w 
tak pospolity sposób nie podeptał 
praw ludzkości i cywilizacji jak an- 
gielski, 

W związku z tym „Messagero“ 
zauważa, że angielska prasa wszel- 


Litwy. Nie wprowadzano żadnych 
reform, nie porządkowano nic. 

— Ale dużo ludzi areszłowali 
i wywieźli — wtrąciła. 

— S$paśnych burżujów. Nie szko 
dzi, jeśli trochę schudną. 

— Nie tylko.. Dużo z pośród 
robotników i inteligencji. 

= Zdrajcöw proletariatu, wystu 
quiacych się kapitalistoni. 


kimi odznakami odrazy odrzuciła 
stwierdzenie prasowe osi, gdy mu- 
siała zamaskować ataki lotnictwa 


angielskiego ma otwarte miasta. Z 
pewnością kiedyś angielska prasa 
nie myślała o tym, że urzędowe ob- 
wieszczenie angielskie będzie pu- 
blicznie przyznawać się do tego ro- 
dzaju działalności, sprzecznej z pra- 
wem narodów i jeszcze tym się cheł 
pić! 


m 


— Pani Lena poradzi mi najle- 
piej — pomyślała. 

Zastala 
roześmianą, 

— Umieram ze śmiechu — o- 
znajmiła Annie, — Widzi pani w 
tamtym oknie naprzeciwko? Spro- 
wadzili się fam jacyś 
Godzinami całymi przesiadują w 
oknie, graja mi, śp ewają i robią 


Adamską przy oknie 


— Bardzo porządnych ludzi, wy | da mnie miny. Strasznie zabawnil 


bitnych i pracujących z korzyścią 


— Z korzyścia dia społeczeń- 
stwa? Czy społeczeństwo takie 
zdaje sobie sprawę, ile krzywdy 
przyczyniają mu obrońcy porząd- 
ków burżuazyjnych. 

I znów posypały się aladk'e, 
jakby wyuczone na pamięć, zda- 
nia, całe okresy — obce i szłucz- 

ne dła Anny. 

mie zakończyła się wreszcie 
zapowiedzią: 

— Jutro, po jutrze będę u pani! 

Po wyiściu Mikołaja Anna za- 
maj przeglądać rzeczy, by wy- 

aż cof odpow edniegqo do sprze 


du Wileńszczyzna przejdze doi Ra Nie mogła się zdecydować. 


prowa r nn nn nn nun 


Chcą, żeby się z nimi spotkać... 
Niechza pani podaidzie do okna... 
Ich jest dwóch i nas jest dwie... 

— Doprawdy nie mam głowy... 

— Niechże pani da spoköll.. 
Przecież ja leż pracuję. Męża o- 
piorę, nago!uję mu jeść, posorza- 
am mieszkanie... Widzi pani, że 
czysło u mnie w każdym kątku... 
Ale nie mogę teak siedzieć... Do- 
tatabym kołowacizny Przecież nie 
widziałam już tyle miesięcy `eni 
swojej matki, ani sweco dziecka... 
In’e wiem kiedy Ich zebacze. 
Trzeba się jako? zagłuszyć. Muszę 
się trochę pośmiać. 

— Ja do pani z prośbą — zmie- 
nila Anna temal rozmowy. 


Moskale. | 


Dowódcy bolszewiccy 
bez.. sprawności 
bojowej 

BERLIN, (PD). Jak donoszą Z 
dobrze polnformowanych źródeł, 
| do rąk jednego z oddziałów nie- 
| mieckich dostał się rozkaz, skle- 
rowany do armi} bolsz"wickich. 
W re:kazle fym zwraca sie na 
fo uwagę, że cały szereg dowód- 
ców nie zdaje sobie sprawy z po- 
wagi sytuacji. choclat fu chodz! o 
Istnienie bolszewizmu, dowódcy ei 
nie dopisali I podiegłe im jed- 
rios$ki nie odiągtęły na czas od- 
powiecrłe! sprawności bofowrej. 
Na rozkaz marszałka Timoszenki 
I odnośnego politruka zostało tam 
wymienionych Imtennie 4 genera- 
łów-m2jorów, aresztowanych ł po- 
stawionych przed wojennym fry- 
bunałem. 


Armia czerwona nie ma 
tuż rezerw 


BERLIN, (PD). Jak donoszą z 
kół wojskowych, wzięły przy Gar 
manja do nlewoli porucznik sape- 
rów oświadczył, że wszystkie siły 
czerwonej armil są obecnie wpro- 
wacdzone w działanie. Syberia re- 
zerw już również nie posłada. W 
wypadku ataku Japoni) nle ma 
tam ładnych możliwości oporu. 

Następnie dodał on, że od wio- 
sny 1941 r. trwaty wielkie przygo- 
wania do welny z Niemcami. Naj- 
później pod koniec slerpnia 


w początkach września po skoń- 
czeniu żniw Sowlefy zaczęłyby, 
afk. Wojna miała być prowadzo- 
na na feryforium niemieckim. 


— Zrobi się wszystko. Ale niech 
pani chwilę posiedzi. O widzi pa- 
ni? Znów dają znaki rękami. Pęk- 
ną ze śmiechu. Ależ oni śmieszni! 

— Asia zostawiłem semego Jak 
pan będzie miała Wolną chwilę. 
niech pani zajdzie do mnie. Chcę 
się pani poradzić. 

Ale Anna nie dasapkale się pa- 
ni Leny. Spo!kała ją następnego 
dnia rano koło 9-ej, kiedy wyszła 
z domu z As 2m. 

— Co, pani już wsłałał —szcze- 
I rze zdziwiła się Anna. 

— Wcale nie spałam — odpo- 
wiedziała Adamska. 7 Byłam u 
tych Moskali. Niech pani nie my- 
&li, że sama. Byli też właściciele 
mieszkania, u których ci Moskala 

| wynajmują pokój. To młoda mai- 

| zeństwo. Ubawiłam się z tych Mo- 

| skali, że strach. Oni nawet widelca 
| przyzwoicie trzymać nie potrafią. 

| Pierwszy nic nie ruszy, póki nie 

* zobaczy, jak my to robimy. Myś- 
lałam, że umrę ze śmiechu 


— A maż? 
— Mężowi powiedz ałam, że 
zanocują u chorei znajomej. To 


jedna znajoma, 2 z którą się czasem 


lub ı 


czył, że przywiązuje dużą wagę 
do odbudowy kościoła kałolickie- 
go w tym kraju i skłonny jest te- 
mu w miarę sił swoich dopomóc. 
Zaznaczył poza łym, że zarówno 
on, jak I jego współpracownicy 
będą zawsze chetnie brali pod u- 
wagę wszelkie życzenia, mogąca 
wpłynąć korzystnie na dalszą 
współpracę. Obecnie nabożeńst- 
wa są już odprawiane prawie we 
wszystkich kościołach krajów bał- 
tyckich. 


Tureckie zgromadzenie nero- 
inwe rozpoczyna obrady 


ANKARA, (PD), W poniedziałek 
15 września tureckie zgromadzenie 
narodowe wznawia swoje prace. O. 
czekiwane jest przemówienie mini- 
stra spraw zagranicznych Sarad- 
żogłu, poświęcone mprzegladowi o. 
statnich wydarzeń politycznych. 
PIONIE AT KYRA ERC ATA 


A PROPOS 


„Czekaj bat'ka latka — aż 
zejdzie sałatka", powiedziano 
Stalinowi w czasie dyskusji 
nad realizacją pomocy amery- 
kańskiej. 


„Ciężko przyszło — lekko 
poszło”, mówią w Sowiefach e 
ER ziem zabranych Finlan- 

ii. 

„Nie chwal dnia przed wie- 
czorem' — upominają się prze 
zornie mieszkańcy Moskwy. 


„Spalić za sobą wszystkie 
mosty“ — brzmi rozkaz dowód 
ców sowieckich do cofających 
się oddziałów. 

„W rejonie Wielkich Łuków 
powstaly... wielkie luki“ — o- 
znajmił sowiecki szej sztabu po 
niepowodzeniach na tym od* 
cinku frontu. 

„Na Lenin... grad — pocis- 
ków leci!“ — wykrzyknął mie- 
szkaniec tego miasta, zbudzo- 
ny grozą działań wojennych z 
| głębokiego snu. 

Kar. 


widuję. A co Moskale urządzili za 
przyjęcie, sprowzdzili nawał owo- 
ce i kawior! Nejadłam się, że p/o- 
szę! To są ofcerowie z NKWD 

— Z_NEWDŁ.. 
ze zgrozą Anna. 

— Tak... Słarszemu na imię Ko- 
la, a młodszemu Szasza. Mąż pew 
| nie już ŻA 
| — Tak, widziałam jak szeci!— 
potwierdziła Anne. 

Pożzgnała się. Nie chc ala stu- 
chać dłuże! o zabawie z oficerami 

z NKWD. 

— Jak można tak posłępować? 
— zadawała sobie pytanie, przy- 
pominając sobie pochyloną posłać 
Adamskiego, człoweka prawie 
| SO-letnizgo, piawrika, przemęczo- 
nego teraz pracą Mzyczną, irwejzcą 
już od miesięcy. — I ja miałabym 
sobie pozwolić na jakieś zabawy 
w lowarzysiwie choćby takiego 
pana Mikołaja, kiedy Wit... 

Ofrząsnęła się. 

— placzego znów przyszedł 
mi na myś! pan Mikołaj? Czy ta nie 
za bardzo zaprząłam sobie nim 


ID. e. a) 


— pawlörzyla 


| 


i „slowa s 
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Maria Abrasosisówna 
Sodaliske Mariańska 

b. urzędniczka Urzędu Wojewódzkiego w Wilnie po krótkich 
cierpieniach zmarła dnia i2 bm. w szpitalu Św, Jakuba. Termia 
pogrzebu będzie ogłoszony w kostnicy szpitala. O czym powia- 
damiaią 


pogrążen: w głębokim 


smutku 


LEK Poz 


Za duszę EE 


£ ie. 


STRYVYŻAKA 


student Rein. U. S. B. 


rodzina | przyjaciele. 


Wr 


w drugą roeznioę jego zgonu. w poniedziałek dnia 15 września rb. © gods. 
18-2] — odbędzie się nabożeństwo przy crobie na Cmentarzu Prawosław- 


uym ul. Kaakiniu (b. Bel nę), nr. 21. 


Juiro siminmi dzien 


rejestracji dzieci szkelngch 


Drit, 14 września I jutro w po- 
atedziałek 15 września odbywa się 
w dalszym ciągu rejestracja dział 
wy w wieku szkolnym. Przypemi- 
mamy, że dzień Jufrzejszy jest ostat 
mim dniem fej rejesfracji. Rodzice 
wim pamiętać również © tym, że 
azieży zaznaczyć dokładnie do Ja 'od 9 do 18. 


—— m i 


Usunięcie plagi ulic wileńskich 


kie] szkoły, według Ich życzenła, 
dziecko ma uczęszczać. Adresy 


łokałów podaliśmy w numerze 
wczorajszym. Należy rejestrować 
dzieci w najbliższym 
miejsca zam'eszkanla w godrinzch 


: pes ezysto kurczuki 
- | Jeszcze dobrze, ce z garka nie byli 


lokalu od 


Bezwzgiedna walka z żebractwem 


'W.lno specjalnie obfituje w ele 
aent żebraczy, kłóry nie chcąc 
pracować, nałogowo Arudni się 
tebiactwem. Zaimują sie żebrac- 
twam nie łyłko zdrowi i silni męż 

* ezyäni i kobiety, lecz także I 
dzieci. 

Obecnie wydział opieki społe- 
cznej przy samorządzie miejskim 
zapowiedz ał bezwzględną walkę 
z żebractwem. W tym celu zosłaje 
uruchomiona przy Napoleono aik- 
szie (Plac Nepoleona) bursa, do 
kiórej będą sprowadzani wszyscy 
żebracy, zatrzymani przez policję 
W bursie zostanie sprawdzony 
zarówno słan malątkowy  zatrzy- 
maneqo żebraka, 
lego do pracy. 


jak i zdolność | 


Jeżeli się okaże, że załrzymany 
rzeczywiście nie posiada środków 
małerialnych, zosłanie on skiero- 
wany do pracy. Chorymi żebraka- 
mi zaopiekuje się jedna z burs, 
prowadzonych przez wydział opie 
ki społecznej. . 


Należy przypuszczać, że akcja 
ta zlikwiduje ostatecznie rozpano- 
szone osłałnio na terenie miasta— 
zebractwo. 


(t) 


choroby, — składa 


g 


GONIEC CODZIENNY 


Na grzyby 


— Nu, Wincuk, ei gotow jestesz, 
a to już późna pora, my ramiej mieli 
isch, 

— Czekaj, Banedyś, tylko wo wef 
mim co podejści, jak ten mówił i 
jajki, co ich na twardość baba była 
zgotowawszy, też zabierami, i ko. 
szow żeb nie zabyli, a to choć sześć 
kanmanów i zapazucha posiadam, 


j| dlatego musi nie chwyci, bo słysza- 
a | łam, co wielki urodzaj grzybowy w 
ir | kużdym lesie. 


— Nu dyk prandzej Wincuk! 
— Kiedy wo, Banedyś, z jajków 
powychodziłi, 


* uciekszy, 

—A prawda, Wiacuki ro dzie 
faccejal Ali uważasz to nijakie kur- 
czuki, a białka wylazla, gorącość 
poczuwszy. Widzisz, co musi biex 
wody gołowane byli, ci jak? Kiepe 
ską rada, ałi zabieraj, znaczy, te 
kurczuki i idzim, A ci to daleka z 
Wilna droga? 

— Nie,'Banedyś, będzi masi dwie 
wiorsty z hakiem, 
jeszcze kawałak, 

— A mnie już i nogi mie ido, al 
wo patrzaj i grzyb nalazlam, a wo 
jeszcze całych dwa, Zbieraj, Win- 
cuk, tylko, Zeb robakomi nie byli 
nadziane, pojmnisz znaczy? 


za Jeruralimko 


— Banedyś, wo kiedy burowik, 
jak patelnia, bracie, cosci widza, że 
masz życzenia pomieniać sia na je- 
go, dyk waźmi, ali dawaj przódy wo 
te wszystkie, Ot i gotowa! 

— Wincuk, ach ty obszukaniecł 
Ci słyszysz, zabieraj nazad swojego 
lapszuka! 

— Nu, o Banadyś, kaczka — nie- 
odmieniaczka, jak tem mówił i nie 
bądź złosny, bo i tak z wierzchiem 
kosz nabrałasz, a mój grzyb nijaki 
nie lapszuk, tylko miętki, bo śpiały, 
woł jak! Umitygujsia, Banedyś, i su- 
nim do chaty. 

— Ali uważasz, Wincuk, ot baby 
będo rade, toż grzybów czuć nie na 


Podziekswante 


Serdeczne „Bóg zapłać*, Ord. "Kliniki Chirurgicznej Dr. Dr. 
Kieturakisowi, Juźwiakow! 1 Stasinkowi, 1a pomyślne dokonanie 
poważnej operacji 20ny, oraz siostrom Kliniki za pomoc w czasie 


A. Qisznński z rodziną. 


NIEDZIELA 


14 


września 


17-ta po Zielonych Sw, 
Podwyższenie św, 
Krzyża 
— NAUKA W SZKOLACH, Nauka 
w szkołach powszechnych oraz 
szkołach zawodowych w Wilnie roz 
I 


pocznie się w dniu 15 września. Gdy 
by lokal którejś szkoły był chwiło- 
wo zajęty, to na drzwiach będzie wy 
wieszone obwieszczenie z podaniem 
miejsca, w którym będzie się odhy- 
wać nauka. (s) 

— WALKA ZE SPEKULANTAMI, 
Organy bezpieczeństwa . zwróciły w 
dni targowe specjalną uwagę 
przedmieścia, gdzie na spotkanie 
przybywających na targ wieśniaków 
wychodzi wielu spekulantów, którzy 
skupują artykuły spożywcze celem 
@alszej odsprzedaży po cenach wy. 
górowanych. W wyniku zarzędzonej 
obserwacji przyirzymano kiiku spe 
kulantöw. 

— ROZWÓJ SIECI POCZTOWEJ. 
Oprócz poprzednie podawanych 
aniejscowości można jeszcze WYS- 
łać zwykłe listy i pocztówki de na- 
stepujacych aiejscowości: Osa. Tel 


Ane pow wN 


dziesięć rubli, kiedy nie więcej, ma- 
mi nabrawszy, Tylko skakać z ra- 
dości, a wo patrzaj i ciotka idztii 

— Dzian dobry, Banedy5ś, wot na- 


i 
zbierali, pokazuj. Cości widza I po- 


na 


rw me, AEIR "N 


znać nie moga, na czysto kosza, zbi- 
łe w kom i jakież grzyby! Wezy:t- 
kie psiacze! 

— Sobacze wszystkie, ci słyszysz, 
Wincnk? I coż ty mnie nie pokazał 
przódy, które drene? 

— Zesz, Banedyś, ty, gadałasz, co 
dobre zbierami, dyk teraz we dzie 
poskakaj z radości, co od baby aau- 
ka grzybowa otrzymasz, 

— A, nie bierz do głowy, Wincuk, 
i mie narągajsia, a słuchaj, ce po- 
wiem, Wraz kupim sprawiedliwych 
grzybów i do chaty poniesim, a ciot- 
ka nie mów tylko, eo my taka bieda 
mie i dyshonoru nie zrob. My żesz 
zawszystkim nie winowate, co łaki 
medykiec był wyszedszy w ta pora, 
Nu nie, Wincuk? 

— Wiadomie Banedyś$. 

Nie Winenk, 


S 


ści 
sze, Możcjki, Taurogi, Krełynga i 
Joniszki. W najbliższym czasie ocze 


Str 3 


zZ d mias 


Koßczgey szkołę oirzymuja świa. 


dectwa, dające nazwę rzemieślnika 


kuje się uruchomienia poczt w sza. | oraz prawa wsiąpienia do wyższej 


regu innych miejscowości. (s) 

— BUDOWA AUTOSTRADY. Budo 
wa autostrady Wilno—Kowne trwa 
w dalszym ciągu. Obecnie odbywa 


w 
, się utwandnianie nawierzchaui przy 


pomocy tłuczenia kamiennego i be- 
f tonu, Przy robotach na autosiradzie 


| pracuje wiełu hıdzi, w tym sporo 2 
końmi, 

— REGULACJA PLACU NAPO- 

LEONA. Jak sie dowiadujemy, orga. 


szkoły technicznej lnb szkoły sz!uk. 
Przy akołe jest bursa. Niczamoż- 
nym i zdolnym ixzaiom będą ulzie 
lane zapomogi orez stypandia. 

Adres szkoły: Wilno Gerosies 
Vilties 22 (Dobrej Rady 22) Dyrek- 
tor Szkoły. 

— NIESUMIENNY PRACOWNIK. 
W państwowej fabryce obuwia przy 
al. Liubarto /Inflanck'ej) rauwaico. 
no ‚ze głmie rozmaity surowiec, Ce. 


ny samorządu miejskiego epracowa- i lem schwytania złodzieja rarządzo- 


ły plan regulacji placa Napoleona. 

Wstępne roboty nad usunięciem 

bratu zostały już roxpoczęte. 

Nowy plan przewiduje zmiany 

kierunku jezdni, oraz urządzenia 
nowych klomböw i ziele2cöw. ft). 

— WYRÓB TERMOSÓW. Artel 

optyków na skutek silnie odezuwa- 
nego przez ludność braku termo- 
sów, przystapil ostatnio do wyrobu 
| specjalnego szkła termosowego. 

Przewidziana jest dzienna produk 

cja 300—400 termosów. 

Nowy dział produkcji artelu opty 
| ków napewno wbudzi zadowolenie, 
szczególnie warstw robotniczych, 
którzy będą mieli możność korzysta 
nia podczas pracy z gorącego posi- 
ku (t). 

— ZABEZPIECZENIE STUDZIEN 
WODOCIĄGOWYCH. Celem zabezpie 
czenia wody wodociągów miejskich, 


ce), Kramto dom Nr. 14. 


no kontrołę Wszystkich wychodzą. 


cych po pracy roboin'ków. W czasie _ 


kontroli któryś z mich wyrzucił na 
ziemię 2 kg. skóry podeszwowej. W 


| wyniku dochodzenia ustalona, iż by? 


to W. Mabwiewrezius, którego z W ej 


Sca aTSBIOWANO. 


—o— 


POSZUKEW ARRE 
ZABEREOEYEH 


Ktoby wiedział o losie Melniczerko 


Walentyna, s. Wasyla, lat 3. blon- 
dyn, niebieskie oczy, nbranegs w n'e 
bieski kosliumek, wywiezionego Z 
Kowna dmia 23 czerwca rb., porsza 
i ny jest bardzo o łaskawe poinformo 


wana maiki Tatiany Melniczenko 
pod adresem Kowno, Szancziai (Szań 


© 


m a T 


4 u FT | 


an nn nn ern nn nn nn 


wydobywanej ze znacznych gene. | 
kości, od aanieczyszczenia się wodą | 
gruntowną, zarząd miejski przystąpił 
do ustawiania szybów betonowych 
w nowowywierconych studniach ar. 


tezyjskich. 


— IV WILEŃSKA SZKOŁA RZE- 


MIEŚLNICZA {byla VI) 


przyjmuje 


O losach Michała, s. Stepana, Ro 
| dina, lat 4, blondynka, wywiezionego 
z Kowna 23 czerwca rb., błaga za. 
wiadomi 
zam. w Kownie, Szaucziai (Szańce!, 
Krauto, dpm Nr. 9. 


„matka Nadieżda Rodin, 


—— 


OFIARY 


uczniów do 1-ej klasy. Nauak Toz } Bcz'miennie b. więzień polityczny, - 


poczyna się 15 września. Wstępują-ą na b. więźniów politycznych Pola. 
cy do szkoły winni złożyć podania | ków 50 rb. 


do dnia 25 września br. Do podania | 


należy dołączyć świadectwo szkolne | 


Na b. 


36 
m 
więźniów polit. Polaków 10 


craz metrykę nrodzenia. Do szkoły | b ód M. N. z Niemenczyna, do. 


są przyjmowani chłopcy od lat 14, | 


którzy ukończył 
powszechnej. 


5 oddz. szkoły | ezyna, 


Szkoła naucza rze. | 
miosł: neblowo-stolarskiego, budow | 


Ku nuczczeniu 


ręczane przez kolporterke z Niemen 


— 


drogiej rocznicy 


niczo stolarskiego oraz wyrobu în- ! zgonu 4. p, Kazimierza Skupa, na re 


strumentów muzycznych. 


trwa 3 lata, 


| DZISTAJ! DZISIAJ! 
NAJLEPSZY CZAS DO SPRZEDANIA 


WARZYW, OWOCOW, JAS OD, 
GRZYBÓW, MIODG i t d. 


$. It. „SODYBA“ w Wiki 
Didźioji (Wioike) SO 

Punkty skupu „SODYBA* oraz npelnomocnione 

do prowadzenia sklepn spółdzielnie znajdziecie | 

w każdym większym miastecrku na prowincji. | 


PŁACIMY WYSOKIE CENY. 
nn EEE A DZTRZZEEĄ 


Kino CASINO", Didžioji — (wielka) 47. 
Wspaniały film r 


DW BARAWACH NEEM EC 
W roli giöwnej Willi Birgel. 
Nadprogram: Walki pod Kowegrodem | Połeckiem. 
Początek seansów o godz. 14, 16.30 i 19. 


Kino „ADRIAN, Didžioji g. (Wielka) Nr. 36 
Dis ZWYCIĘSTWO na Zachodzie 


ZAJĘCIE BELGII, FLANDRII i FRANCJI. 
Dodatek; Przegląd najnowsz. wydarzań z frontu 
Początek seansów o gudz. 13.15, 16 i 18.45. 


Kino „MUZA“ Naugarduko (Nowogródzka) 8 


Rewelacyjny, arcywesoly Tim p. t. 


NOCE MAJOWE 


W tol. ipt: Marie ker“ Wiktor Setali. 
Kadnropr.: Front W-chotal. Zwycięski pochód Armii Niemieckiej 
oczątek a o godz. 16, £7 i 19.15. Kasa czynna od g- l4-ej 


Kino „KOLEJÓWE” at. Gelezinkelio tKoie owa) 14 


Film kulturalno-oświatowy 


Wieczay : iuj wi 
eczay żyd (ld wierzy ulec) 
Początek seansów o godz. 15, 17 i 19-ej, 


Kino, „AUSZRA“ Pylimo ( Zawalna) Nr 54 
zie Nieporozumienia nz, ones 


re Tm “2 Hermana Lange 
"Program: Kultrainy film „Wartości wady” i walki 
ea 


na Ukrainie, Bessarabii i in adcin. frontu wschodniego 
= Eiz: Seausów: 14, 16,30 ı 18.45. 


— 


Radjowe i elektryczne 
maprawy. Badanie emisji lsmo. 
Naprawa grzejników, *%elazek' 
głośników krysziackowych. 
Specjalność Aparaty Radjowe. 
Auszros Vartu g. (Ostrobramska) 
©, Wizłór Jasiunaa —a 


ae 3. wez re 
Firma Romuald koskat 
Viiniaus g-ye (Wileńskn) 22 
róg Gdańskiej, 
naprawia bezkonkorencyjnie ku- 
chenki, ezajniki, aparaty radio- 
we, zakłada instalacja elektryez- 
ne orex skupuje różne części 
radiowe i eliekiryczne. 


Kosmos Radlo 
CZ. DAGYS, Wilno, Gedimino, 
(d. Micsiewicza) 6. Kupi masay- 
nę do pisania, odbiorniki radio- 
wa,  radiozprzęt, elektryexne 
przyrządy pomiarowe i materja- 
ły instalacyjne. 780 


Pracownia radiowa 

H. GAMUICKA 
przyjmuje wszelkie roboty 
wchodzące w zaäres radiotech- 
niki Wykonanie solidna I ucz- 
€iwe. Kupuje wszelki używany 
sprzęt radiowy, Totoriq (Tatar- 

mka; 2/10—11. 


Anund | Sprzedać 


gretne kupig obcinarką erez 
każdą iżość přpieru i innych 
maleriaiów fotograficznych. Za- 
klad fotograficzny — Didžioji g. 
(Wielka) 8—5, vis á Vis poczty. 


o gprzedania garnitur męski, 
buty x cholewami, wiatrów 
ka i obras. Tuto (Mostowa) Fa 
m. 1, godz. 17—19. 824 


Jesionka męaką nowa dla wy- 

sokiego do sprzedania. Zigi- 
Mariu (Zygrunlonaka) 22—9, 
godz. 4—6, 844 


rółni Samaurzek pelsko-nie- 

* miecki. (Wymowa w obu jẹ- 
rykceh, gremairks, aiówka, roz- 
möw}i). Cena 3 ruble, dla o2- 
sprzedawców rabat. WyG. ksie- 
<zrmi Kezimierza Rrtskiego. Do 
nabycia w ksiezarn'sch oraz u 
kolnorteröw. —a 


+; zadek Fe 
Korie radiocdbiornik a:eciowy 


Zgłeszenia do rediowego 
sklepa: Gedimino (d. Mickiewi- 
cza) 24, Przew?ocki. 78 


Kuro, wymiena znaczków pn- 
Cztowyc I do zbiorów. Fylimo 
(Zawałon) 20-3, g. 9—19. 821 


unie srebrnego isa w dobrym 
stanie, Dokładne ob rty do 
sdm. „Giończ” pod „B. G."  ££6 


Kupie „Leiea” z kompletem 3-ci 

mode! w dobrym Btan'e. Gx- 
dimino “d. Mickiewicza) 5, folo- 
gral Siemaszko. 820 


ee: - 
M Handel 1 Przemyst DK GE 


Korie teodolit 1 seytmometr. 
Zgłoszen'a: Lvovo (Lwowska 
22—1. od 19—20. un 


fęsszynę do pisania _Royal" 
í gprzedam. Sksisczoji (d 
Hoża) 9-2. 792 


Gkass.nle sprzedam futro ,0- 
kowe damskie. Mickieviczia- 
us (d. Tomasza Zane) 16-a—08, 
Zwierzyniec. 843 


Die:yk elektryczny Z-fajeri:o- 
= wy z duchöwkg — sprzedam 
niedrogo. Ofecty w administr. 
„Gońca” pod „Piecyk“. 828 


pzie elektryczną 1 lub 2 fa- 
jerkową kupię natychmiast 
Jogailos (Jagiellońska) WO—iB, 
€27 


f €lerynę-kapiszon, czysta gu- 
ma, sprzedam. Raselniu (d. 
B.eczna) 14-6, g. 10—11. 818 


Sprzedam pas, płótna gNmowa- 

wanż 10 mtr, szerok. 7 cm, 
Savanoriu aleja (d. Legionowa) 
97-3 817 


przedam wózek (ziecinny w 

dobrym atanio, Gedimino (d. 
Mick ewicza) 15, sklep kapelu- 
Szy, eodz. 11—13 i 16—12. 


en kanapę. Universiteto 
niwersytoc Ber a 
13 do 400] y!ecka) 9—11, Pe 


ee M N 
Sprzedam "domek Jednomiesz= 


20%0 wy, 
Lara) rż Mildas (d, wy" 


a A NWWADJIW. Bzz 

przedam pelerynę nieprzema- 

RE Aue Be 
are; 21—. 

10—132 i 16—19, l j eoio 


&przedam futro dawskie, szare 
= bapdady. Krivių (Arzywa) 5—3 
Zwierzyniec, do gedz 14, £97 


Sorzedzję maszynę do pisania 
ZE CA JJ GORE stanie, Ja- 
en uskio (Jaknba Jasiń- 


gzprzedam sirzypen w dob. 
sunie. Lenky (d. W; ta 
aka) S—I1, godz. ie ri 


Sprzedam biurko męskie i dam- 

skie, tapcznn, otomąnę, po- 
kój stołowy dębowy. 6 krzeseł, 
garnitur miękkich mebli orge- 
ehowyah i koela? żeliwny 8-wia- 
drowy. Tilto (Mostowa) 29—3, 
godz. 15—17. 843 


rózek dziecinny i krzesełko 
do sprzedania. Gedimina 

td. Miekiewiczs) 22—18. 50 
2 łóżka siatkowe z małerazcmi 
wicsiennymi i toaleta — do 
sprzedznia. Pośrednicy nie po- 
żądani. Oglądać Zr od 15—16 


Kłaipedos (d. ligowskiego) 
5—śi 238 


776 | ministracji „Gońca Codzien- 


-- Rupniecy książki 


w dobrym atznia 
Gebethner & Woiff I S-ka 
Wilno, Pilica (Zamkopa) 2 


ag 


PRAC 


jpteligenina zajmie šl gospo- 
qdaratwem samotnej osoby, 
"gie. eeruje. Olcrty do admia. 
ohca” pod „Samotna”, 826 


znająca dobrze 

język niemiecki i początki 
fran-uskiego przyjmie pracę ne 
Wsi. Zgłoszenia do adu. „Gonea“ 
dia „Nauczycieiki" iub Vitebsko 
(Witebska) 5—1 od 8—5. 803 


auczycielka 


[zotrzebaa służąca do wazyst- 
u kiego. Szyvitrigałloa (Śmigła- 
go-Rydza) 46—82. a 


Dstrzebna pomoe dla dziecka 
u |] do gospodarstwa domo- 
wego. Dominikano (Dominikań- 
aka) 8—2 goga. 12 —]7, 611 


Potrzebna RE kranSowa do 
pracowni Głedymino (siiekl 
wicza) 51—6 n 583 


O AA ed ai 
[Potrzebna kob'eta do małego 
gospodarktwa niedaleko 


Wilna (dojen; i 
DO CRG 
ee eu 
Potrzebny korepetytor (ka) 
do 2-ch uczni 4—6 kl. 
Znajomość języków (franc. 
{lub niem.) i muzyki (forte- 


pian). Pocz. Wyžok da 
Mi Zotja preku 


Szwiłponie- 
= &4 


chowiec (teoria i prak- 
tyka) obejmie natychmiast 
w poręczającą administrację 
biisko Wilna (do 30 kiio- 
metrów) większy majątek 
ziemski. Zgłosić się do ad- 


nego" god 


„Rolnik fecho- 
wicc“. 81 


1 600 rubli aroferowi za 
* wiezienie x Biniegostoku n- 
brania. 
(Dominikańska) 7—4, Bancawiar 
779 


przy= 
Szczegóły: Domiu.konq 


JJ ykwalttirowana siostra przyj 

_ mie pielęgnacię choregn 
wyjedzie de majątkt jako gospo 
sia. Oferty do adm. „Gofiea“ pod 


„Siostra* 358 


Fra ze szkołą roiniczą, 
10 lat praktyki w poz- 
nańskim 1 ma Białorusi, 
zmieni pracę. Dowiedzieć 
się: uł. Cziuriionio (d, Za- 


*kretowa) 17 m. 7, 743 


t 
i 


| 


LEKARZE 


Lakarz-dentysta 


K. Gasperowicz 
Przyjmuic od g. 10—13 1 15—17 
Anszroa Vartų (Ostrobramska) 
25—9 u 


Dr. Janina Jurczanksowa 

choroby siörne, weneryczne, 

kobiece. Wilno, Jogailos g-Ye 
(Jagieilońska) 16—6. 
Przy,mnje od g. 17—19. 


Dr. Zygmunt Kudrewicz 
Spec.: weneryczue, skórne, 
ayfilis i moczopłciowe, 
Wilno, Fisz (Zamkowa) 15. 
Przyjmuje: od 7—13 i od 15—20 


Dr. med. K. ŁUKIEWICZ 
Choroby Skórne i weneryczne 
Vilmianz (Wileńska) 28 m. 8, 
przyjmuje od 1—2 i od 6—% 


Dr. Konstanty topaito 
Położnietwo i gimetologia, 
wrócił Go Wilna i wznowił par. 
jęcia chcrych przy ul. Gedimi- 
no (d. Mickiewicza) 44—5, 730 


Dr. W. Ufełodźko 
choroby sŁórne i weneryczne. 
Pylimo (Zawalna) 


| BÓWSZERKE E | 


Marla Laknerowa 
rzyjmuje od 9 rano do 7 w. 
. Jasinskio (Jasińskiego) 7—5 
FR ar Se ME 
W. Smiatowska 
Pilies gœ (Zamtowa) En j 


-A hare G 


er zlać 
40 Relais, wykształcony fa- 


ję oltara:ny kawaler, pracownik 
umysłowy, lat 55. porna in- 
teligening, przystoiną (shężnie 
ziemianke) do lat 28. Cel ma- 


trymonialny. a rapar- 
niona. Anonimy zbędna. Listy 
do „Gońca* dia „A- B.". 829 


Bianka wariant f 


Germanistik mentat" Did- 
s% 20ji g. (Wieika) 2—1. Na- 
uka języka niemiecklego—szyb- 
ko, fachowo, najtaniej. 


1 ekcje francuskiego i niemiec- 
kiego, kOnwersaeja. Vytauto 
(Witoldowa) 11—4, godz. 18—20. 
834 


Dlanieika udziela Sekeji muzyki, 
Dowiedzied się od 4—6 pp, 
Radv:lsitóg (dl. Królewska) 6—6 
812 


Ujweza! 15 września rozpoczy- 

na sie -tygodniowy Kurs 
Eroja i Szydla, informacje w 
gedz 12—17, Jogallos (Jagielloń: 
ska) 6—90. -g 


an SAn REZ ROCKA 
ican w dzierżawę $ h viemi 


rubli. 


Biuro vis a vis Poczty 


„Centrum “ 
Didżioji (Wielka 6). Rekla- 
my, ogłoszenia do Radio- 
fonu, ns ekran kinowy w 
ięzykach litewskim, nie- 
mieckim i po!skim. 843 


guo PODAŃ (tłumaczeń) ão 

młzdz — językach: niemie- 
kim i litewskim. Vilniaus (Wi- 
leńska) 25—5, wejście z konni 


B'e podań do władz niemieo- 
kich Stephaca-Arthura Maue- 
ra. Jurgio (d. Świętojerska) 
de a 604 


Biuro vis a vis Poczty 


„Centrum“ 
Didżioji (Wielka 6). 
Podania do władz, tłuma 
czenia, przepisywania w 
niemieckim i litewskim. 819 


E Szumańska. Gedimirofd. Mte- 
* kiewicza) 1—18. Praco wole 
futer, okryć damskieh i sukien 

=. 


ornej oraz budynki gospodar: 
skle w pobl tu Pośpiesakii An- 
tokola. Wiadomości: Tunelio (Tu 
nela aa) 14—4 425 


Podaaiz i Humaczenia do władz 

w jęz. niemieckim i litew- 
akim, Odminiq (d. Garharsza) 
1—26, róg d. Mickiewicza. 607 


£czeniaka trzymmiesięczne- 
go i koła półangorę od- 
dam. Filodendron ogromny 
1 fikus tanio sprzedam. 
Suvziką g. (Suwalska) 8—1, 
podwórze, 813 


<Fgabioną torebkę duia 12 IX 
Ma br. ns Vilniaus (Wileńsziej) 
z dokumentawi i pieniędzmi pro- 
agg o zwrot r2 wynagrodzeniem 
pod sdrese m: Didtioji (Wielka) 
48. Sklep optyczny. £03 


Zgubiono da. a b. m. w pobli- 
#6 lecznicy acznej Tizerhas- 


zcco (T$zenbsuzowska) portfel 


= pieniędzmi i dokumentami na 
imię Natzlił Podlipskiej, a miz- 
nowicie: dowód osobisty LSRR, 
metrykę uredsknia i ślubu oraz 
kartko Żywnościową 2Ż-osobową 
i Inn. Łaskawy znalazca prosto- 
ny jest o wrot tylko dckume: 
tów i kartek pcd adresem: Dani- 
ievicziąus (Śniepowa) £2-10. 


Zesb!oną torebkę 5 dokurten- 

tami: paszport rosyjski, met- 
ryka urodzenia i ślubu dn. 13 
IX.41 na nazwisko Józefy Zwied: 
ryńskiej proszę zwrócić za wy- 
nagrodzeniem: Mickevicziaus (!. 
Temaszą Zana) 20-5 sza 


Nauka | mont kościoła św. Rafała W. S., 10 


SEE OPER TEE". P 


ietna. Cferty do adm. 
pod „Intynier*, 


Zrubiony SIX u. r. w kinie 4 


„Auszra* rortfe! męski z d^a- 
komeutami tożsamości z foto- 
grafją, dokmmentami inwaliz- 
kiwi i s innymi nu nazwisko 
Mojsiewicza Mikołaja. — proszę 
zwrócić 23 wyn-vwrodzeniem nn 
adresem: M. Mindangieaćs (Sze- 
ptycziego) 8—16. 514 


Zgnbione zaświsdszenie uch dź 
cze dnia 2 IX dl r. na imię 
Laury Guza prınye zwrócić p d 


adrefem Antakaln o Cant z 


ssa) 143 Sanatorium 

Zzubiona kartkę żywnucściową 
3 osobową Mill906 na niz. 

Fronckiewicza Jana proszę od- 

nieść za wynagrodzeniem pod 

adresem: Arklu (Sońska) 2 


PAY dokumezt dnia 11 IX 
= b. m. koło Pośpieszki na na- 
zwisko Masewicza Tadeusza pra 
are zwrócić ra wrnagrodzeniem 
pod adresem. Kukiniu (Beliny) 
17—1 u 


awisdamiam zajnteresow a- 
nych, że powięsszylem i prze- 
niosłem swają nozelnię z Traiic= 
nio (Litewstiej) 17 na Selig g. 
(Sallańską) 1. Danecki. EM 


mu 


LOKALE 


potrzebny pokói umebio 


wany z opalem dla s:- 
Ukmerzes 


motneso pana. 
842 


(Wilkomerska) 25-4, 


okolju ładnie umeblowanego. 


Poszukuję duży pokój lub 2 mz- 
łe umehlowane, dzieluica ob? 
„dońca” 
60) 


poszukuję nl: krępęjącego ume- 
biowanego pokoju, w śŚród- 


mieścin. Of: do adm. „Gońca | 
sein rty M 


pod „Student“ 


amatıy poszatkuje Lieżrępu- 

jącego umeblowanego pokojn 
Oferty do ndministr. „Gońss 
pod „Stanislaw“. 


gwa pot suknja mlekrę:n- 


jącego umeblowanego pokoju 
nie koniecznie w centrum miasta 
Oferty do Adm. „Gońca pod 
„0. 8.” 8:5 


pokoje do wynajęcia 7 Rn 


wygodami. Dowiedzieć 
się Tilto g. (Mostowa) 9 
19 od 9—17 822 


Gamonczek „1009 słów pe ni-- 
nieckn” w dobrym sne 
wydawnictwa Trzaski kupię nu- 


neatracji „Gońca pod „Sama 
nczak”* n 


E 


tychmisat. Zoloszenia do ad i- 
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GONIEC 


Am unsere Leser! - 


Mit dem heutigen z 
erscheint unsere deutsche Sei- 

te, die sich bereits viele 
Freunde erworben hatte, zum 
letzten Mal. Sie war von vorn- 

herein als Behelf bis zum re- 

gelmäsigen Vertrieb deutscher 

Tageszeitungen gedacht. In 

der „Deutschen Zeitung im 

Ostland“, die jetzt auch in 

Wilna im Strassenhandel und 

in der „Deutschen Buchhand- 

lung“ erhältlich ist, finden un- 

sere Leser reichlichen und in- 

teressanten deutschen Lese- 

stoff. 


Ki 


nd verlor 144. 


Z dniem dzisiejszym wyda- 
jemy po raz ostatni naszą nie- 
mic:ka stronicę, która zyska- 
ła sobie już dużo przyjaciół. 
Była ona z góry pomyślana ja 
ko pomoc do czasu regularne- 
go kolportażu niemieckich 
dzienników. W gazecie „Deut 
sche Zeitung im Ostland“, 
którą obecnie można otrzymać 
także w Wilnie w handlu uli 
cznym oraz w księgarni nie- 
mieckiej („Deutsche Buch- 
handlung”), czytelnicy znajdą 
obfitą i zajmującą lekturę w 
języku niemieckim. 


D00 BRT. 


eines Geleitzuges 


Insgesamt 28 Handelsschiffe und 3 Bewachungs- 


fahrzeuge versznkt. 


Erfolgreiche Angriffsopera- 


tionen an der Ostfront. Bomben auf Hafen von Suez 
Aus dem Führerhauptquar- | Luftangriffe richteten sich ge 


tier, den 13 September. 
Das Oberkommando der 
Wehrnacht gibt bekannt: 

An der Ostiront verlaufen 
die Angriffsoperationen plan- 
massig und erfolgreich. 

Unterseeboote versenkten in 
erneuten Angriffen gegen den 
im gestrigen Wehrmachtsbe 
richt gemeldeten feindüchen 
Geleitzug 4 weitere Handels 
schiffe mit zusammen 19000 
brt. sowie 3 Bewachungsfahr- 
zeuge. Damit hat der Feind 
aus diesem Geleitzug 28 Han- 
delsschiffe mit zusammen 
144 009 brt. verloren. 

Im Kampf gegen Gross Brit 
tanien erzielte die Luftwaffe 
in der letzten Nacht Bomben- 
treffer auf 3 grossen Han 
delsschiffen eines feindlichen 
Geleitzuges ostwärts Great 
Yarmouth, Weitere wirksame 


gen Flugplätze in den Midd- 
lands sowie gegen Rüstungs- 
betriebe und sein Tanklager 
im Süden der Insel. Bei einem 
Tagesangriff auf Scarborough 
erzielten Kampfflugzeuge Bom 
bentreffer schweren Kalibers 
in einer Fabriksanlage. 

In Nordafrika bombardier 
ten deutsche Kampfflugzeuge 
in der Nacht zum 12. Septem 
ber Pewlik sowie Ocliager im 
Hafen von Suez. Eine Reihe 
grosser Brände liess den Er- 
folg dieses Angriffes erken- 
nen, à 

Britische Flugzeuge griffen 
in der letzten Nacht den Raum 
Frankfurt a/Main—Mannheim 
an. Bombenwiirie auf Wohn- 
viertel forderten einige Verlu 
ste unter der Zivilbevólkerung. 
Flakartilerie schoss zwei 
feindliche Bomber ab. 


Die Kämpfe in Osten 


BERLIN, 12. September. Nach 


starken Artillerievorbereitung griffen i erobert. In diesem Abschnitt verlo- 
die Bolschewisten, wie DNB von! ren die Bolschewisten 1.200 Gefan- 


militärischer Seite erfährt, am 11. 
September im mittleren Knapf- 
schnitt der Ostfront die Stellungen 
einer deutschen Infanteriedivision, 
mnterstiitzt durch Panzerkampfwa- 
gen, an. Das in der vordersten Linie 
eingesetzte deutsche Infanterieregi- 
ment ging sofort mit Unterstütztung 
durch die deutsche Luftwaffe zum 
Gegenangriff über und schlug die 
Bolschewisten zurück. In den sich 
entwickelnden Kämpfen hatten de 
Sowjets schwere blutige Verluste. 
Sie verloren ausserdem 21 Panzer- 
kampfwagen. Im Nachbarabschnitt 
vernichteten die deutschen Truppen 
drei weitere sowjetische Panzer. 
kampfwagen. Vor dem Kampfab- 
schniit eines deutschen Armeekorps 
im mittleren Frontabschnitt der 
Ostfront wurden am 11. September 
stärkere sowjetische Truppenansam- 
Jungen beobachtet. Die deutsche Ar- 
tillerie nahm die Bolschewisten 
überfallart'g unter gutliegendes und 
w rksames Feuer. Die sowjetischen 
Formationen wurden unter schweren 
Verlusten zersprengt. 

In heftigen Kämpfen erzielten die 
` deutschen Truppen während der 
letzten Tage im Nordabschn*tt der 
Ostfront weitere gute Erfolge. Die 
deutschen Truppen kämpften sich, 
wie DNB von militärischer Seite 
erfährt, gegen zähen bolschewisti- 
schen Widerstand und durch ausge- 
dehnte Minenfelder gegen die sow- 
fetischen Feldstellungen und Bunker 
vor. 
In dem Abschnitt eines deutschen 
Armeekorps wurden in den Kämpfen 
am 9. und 10. insgesamt 6.700 Minen 
weggeraumt. Trotz der Minensperre 
und des Widerstandes der Sowjet- 
soldaten wurden die cien 


uk "w W O BPCC) LE: ET ZESER O OOOO ZORBA OCE] 
Godziny przyjęć w sprawach redak 


Feldstellungen und eine Ortschaft 


gene, 12 Panzerkampfwagen, 60 Ge- 
schütze und grosse Mengen sonsti- 
gen Kriegsgerätes. An einer anderen 
Stelle des gleichen Frontabschnittes 
erzielten die deuschen Truppen im 
erfolgreichen Vordringen weitere 
Geländegewinne und machten im 
Laufe des 10. September 1.920 Ge- 
langene. 


Kurz gesagt — | 
klein gearuckt 


In den vergangenen Tagen und 
Nächten wurden von deutschen 
Kampfflugzeugen Bomben auf Ha- 
fenanlagen und Versorgungsbetriebe 
von Leningrad geworfen. Brände *m 
Hafen-und Industrieviertel der Stadt 
zeigten die durchschlagende Wir- 
kung der Angriffe, 

Ein kleiner Verband deutscher 
Sturzkampfflugzeuge zerstörte am 
10. September die Lokomot*ven von 
fünf Eisenbahnzfigen und eine gros 
se Anzahl von Eisenbahnwagen. 

Vor dem ‚American First Co. 
mittee“ erklärte Lindberg laut Asso. 
ciałed Press, die drei wichtigsten 
Gruppen der Vereinigten Staaten, die 
darauf drängten, dass die USA in den 
Krieg verwickelt würde, seien d'e 
Engländer, die Juden und die Roose_ 
velt—Regierung. 

Die Kohlenlage in Grossbritannien 
ist allmählich so ernst geworden, 
dass man von Regiemmgsseite, jetzt 
in Erwägung zieht, eine Rationie- 
rung von Kohlen, Gas und Elektrizi- 
tät Anfang dieses Winters für alle 
Privathaushalte, Geschäftshäuser, 


Büros und Hotelu einzuführen. 
i 
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Haśsuchem und Zahlen, wie sie der deutsche 
Frontsoldat täglich erlebt 


Im Osten, Anfang September. 
Der Bauer des Ostreiches ist Im. 
mer ein armer Schlucker gewesen, 
Er hatte nie mehr, als er für sich 
und seine grosse Familie zu 
einem bescheidenen Leben 
brauchte. Aber er hungerte nicht, 
es sei denn in den-seltenen Jahren 
ausgesprochener Missernten. Heu- 
te hungert der Sowjetbauer, jah- 


raus, jahrein. Und mehr als das: 


Während ihn früher trotz allem 
ein patriarchalisches Verhältnis 
mit seinem Grundherrn verband, 
sieht er sich heute der kalten, 
völlig scelenlosen Gewalt einer 
brutalen Staatsmaschine ausgelie. 
fert, die rücksichtslos das Letzte 
an Kraft aus ihm herauspresst für 
Zwecke, die er nicht kennt und 
nie verstehen würde, Das ist die 
Erkenntnis, die Hunderttausende 
deutscher Soldaten in diesen Wo. 
chen des Ostfeldzuges überall, im 
Norden wie in der Mitte und im 
Süden, gewonnen haben, 


Wir haben es uns nicht verdries- 
sen lassen: Wo immer die Division 
rastete, bei jeder Stockung in den 
knietiefen Sandlöchern der Dorf- 
und bei jedem Halt am 
Feldrain haben wir den Sowjet- 
bauern beharrlich die gleichen Fra. 
gen gestellt, Es war nie schwer, Ant- 
wort zu bekommen, denn die Men- 
schen der östlichen Ebene sind aus. 
gesprochen redselig und mit einem 
natürlichen wachen Verstand þe- 
gabt, der das weitverbreitete Mär. 
chen von den „dummen Russen“ 
Lügen straft. Und aus dem Quer- 
schnitt dieser Antworten — in Ost- 
polen wie in Weissruthenien, in Li- 
tauen wie im Bezirk Smolensk und 
in der nördlichen Ukraine bei 
Tschernigow — ergab sich ein völlig 
einheitliches glasklares Bild, 


Elende Dörfer 


Zunächst das Aeussere: Während 
in den Sowjetstädten doch wenigs- 
tens Spuren einer Neubautätigkeit 
zu finden sind, wenn auch nur in 
Form von kitschigen Parteipalästen, 
neuen Fabriken und dergleichen, ist 
das bolschewistische Dorf absolut 
vernachlässigt worden, Fast nir- 
gends sieht man eine neue Hütte, 
und das, der alten Zeit 
übriggeblüeben ist, ist durchweg ver- 
wahrlost und verfallen, Das einzige 
„positive“ Zeugnis des neuen Sys- 
tems ist die Kolchosscheune und der 
Kolchosviechstal, die aber von 
Bauern als Zwingburgen und als das 
Symbol ihres Endes empfunden 
werden. Das Innere der Bauernhiit. 
ten, die früher bei aller Primitivität 
doch eme gewisse Wohnlichkeit 
aufwiesen, spottet heute jeder Be. 
schreibung. Die einzige Stube ist 
buchstäblich kahl — ein Strohlager 
in den Ecken, im besten Fall die 
Ueberreste einer Bettstelle ohne 
Matratzen, Kissen und Decken, ein 
wackliger Tisch und eine rohe Holz- 
bank stellen neben zwei oder drei 
schwarzen angeschlagenen irdenen 
Töpfen das gesamte Inventar des 
sowjetischen Bauernhaushaltes dar, 
Der Verputz der Wände ist gröss- 
tenteils abgefallen, der einstige Die- 
lenboden vermodert und voll von 
Löchern, 

Ein Kleiderkasten oder Wäsche- 
spind braucht die Sowjetbäuerin 
nicht mehr, Denn sie und ihre Kin- 
der besitzen nichts als die Lumpen, 
die sie auf dem Leibe tragen: einen 
erdfarbenen Rock aus selbstgebau- 
tem und -gesponnenem Hanf und 
die Fragmente einer langen Bluse. 
Das ganze Dorf läuft barfuss, im 
Winter werden die Füsse in Lappen 
gewickelt und in selbstgefertigte 
Bastschube gestekt. 


Noch vor zwölf Jahren, als ich 
zum leizten Male in der Sowjetunion 


was aus 


cyjnych od 10—15. 


war, sah das Dorf wesentlich anders 
aus, Die schlimme Zeit begann für 
den Sowjelbauer im Jahre 1930, als 
die Zwangskollektivisierung einsetz- 
te und das freie Bauerntum im Ver. 
lauf weniger Jahre restlos ausgetilgt 
wurde, In dieser Zeit wurde aus 
dem Bauern nicht etwa ein Land- 
arbeiter, sondern ein Höriger, ein 
rechtloser Landsklave, Ein grosser 
Hundersatz der Beuern wurde zu 
Kulaken erklärt und in die gewal. 
tigen Arbeitslager der unentwickel- 
ten Gebiete der Sowjetunion ver- 
schleppt. In einem Dorf südlich von 
Smolensk sind von 200 Wirten 68 
als Kulaken verschickt worden, in 
einem anderen mit 112 Wirten 54. 
Ich habe aber auch Dörfer getrof- 
fen, die nur einen kleinen Bruchteil 
ihres Bauernbestandes bei der „Ent. 
kulakisierung“ verloren haben, wo» 
für Sch folgende Erklärung erhielt: 
Die ganze Dorfschaft war vor der 
bolschewistischen Revolution als 
Landarbeiter beim Gutsbesitzer be. 
schäftigt, so dass es überhaupt keine 
Kulaken, das heisst „wohlhabende“ 
Bauern, gab, Trotzdem wurden aber 
auch in diesen Dörfern zehn bis 
zwanzig vH, der Familien zu Kula- 
ken erklärt — und zwar diejenigen, 
die sich in dem Jahrzehnt zwischen 
1917 und 1930 durch eigene Arbeits- 
leistung einen bescheidenen Wohl- 
stand geschaffen hatten der sich 
etwa im Besitz eines Pferdes und 
von zwei bis drei Kühen ausdrückte, 


Tageslohr: 30 Pfennig 


Das Los der zurückgebliebenen 
Dorfgenossen ist mun folgendes: 
Jedes arbeitsfähige Familienmitglied 
muss 240 Arbeitstage im Jahre für 
das Kolchos arbeiten, Es erhält da- 
für je Arbeitstag als Entlohnung ein 
russisches Pfund (400 Gramm) Mehl, 


dh. sage und schreibe 30 Pfennig! | die strengsten Strafen gesichert, De 


Der gesamte übrige Erlös der Kol- 
chos.Felder und des Kolchos-Viehs 
wird an den Staat abgeführt, Nun 
sind die Normalarbeitstage aller- 
dings so berechnet, dass ein fleissi. 
ger Arbeiter es im Jahr auf 400 oder 
500 Arbeitstage bringen kann, womit 
auch seine Naturaletnióhnung im 
Mehl entsprechend wächst, Und da 
der Bauer überhaupt keine andere 
Möglichkeit hat, für sich und seine 
Familie Brot zu schaffen, zwingt 
ihn dieses System, den Normalar.. 
beitstag zu überschreiten, weil seine | 
Kinder sonst verhungern müssten, 


System der Ausbeutung 


Das Eigenland der Beuern beträgt 
je nach der Grösse der Familie in 
den mittleren Bezirken mit ihren 
schlechten Böden einen halben bis 
eineinhalb Morgen, die ein Viertel 
bis zur Hälfte dessen produzieren, 
was in Deutschland auf den schlech- 
testen Böden wächst, da jede syste- 
matische Dränierung und Düngung 
fehlt und kein geeignetes Saatgut 
zur Verfügung steht. Auf diesem 
Eigenland pflanzt der Bauer Kar- 
toffeln, Kohl, Hanf, Hirse und Gur- 
ken. Er hat ferner das Recht, je 
Wirtschaft eine Kuh, ein Schwein, 
ein paar Schafe und Hühner zu hal- 
ten, Für dieses Recht aber muss er 
bezahlen! Und zwar für die Kuh 
den Gegenwert von 1000 Rubeln, für 
das Schweim 400 bis 600 Rubel (in 
den einzelnen Bezirken verschieden) 
usf, Damit nicht genug, muss er 
vom Ertrag dieser Eigenwirtschaft 
noch folgendes jährlich mnentgelt. 
lich abliefern: 250 Liter Milch, ein 
Zentner Fleisch, 75 Eier und ein 
Schaffell — gleichviel, ob er Schafe 
hat oder nicht! 

Die Beitreibung dieser geradezu 
unglaublichen Auflagen wird durch 


die Familien trotzdem oft nicht ia 
der Lage sind, selbst bei grössten 
Anstrengungen und Entbehrungem 
ihre „Pflicht“ zu erfüllen, łeben sie 


ständig unter dem furchtbaren 
Druck, als „Saboteure‘ verhaftet 
und als Zwangsarbeiter verschickt 


zu werden. Man wird in der ganzen 
Welt kaum eine Parallele für diese 
schamlose Ausbeutung finden, die 
der „Bauern- und Arbeiterstaat“ der 
Räteunion über sein Landvolk ver 
hängt hat. = 


Und diese Verhältnisse muss man 
gesehen und erlebt haben, um zw 
verstehen, warum der Sowjethauer 
den deutschen Soldaten als Befreier 
empfindet und sich mit einer geras 
dezu rührenden Treuherzigkeit dank 
bar zu erweisen versucht, Ich habe 
es wiederholt erlebt, dass in frisch 
von uns besetzten Dörfern, in denen 
wir bolschewistische Gegenangr'ffe 
abzuwehren hatten oder auch nur 
nach längerer Pause wiader Artille- 
riefeuer zu hören, war, die Bäuerin. 
nen im grösster Aufregung we nend 
zu uns gelaufen kamen und hände 
ringend die naive Bitte stellten. wir 
sollten doch unter allen Umstände 
verhindern, dass die Bslschewikem 
wiederkämen, ` 


Es wird dafür gesorgt werden, 
dass sie nicht wiederkehren! Und es 
wird dafür gesorgt werden, dass das 
östliche Bauerntum ein neues Leben 
beginnen kann, Schon die Front 
truppen treffen von sich aus alle 
notwendigen Vorkehrungen für die 
Einbringung der Erne und die Ver. 
waltung der Kolchosen. Unmittelbar 
hinter ihnen aber setzt mit deut“ 
scher Schnelligkeit und Gründlich- 
keit die eigentliche Aufbauarbeit 
ein. 


Kriegsberichter: Dr, Seibert, 


Boischewistenterror in Estland 


HELSINKI, 11, September. Als 
erste auswärtige Pressevertreter hat. 
te seit dem Einzug der deutschen 
Truppen eine Gruppe von finni- 
schen, italienischen, amerikanischen, 
schwedischen und deutschen Jour- 
nalisten Gelegenheit, Reval zu be- 
sichtigen, Der estnische Bürgermei- 
ster von Reval schilderte ähnen in 
einer  Begriissungsansprache das 
Schicksal der Stadt und sagte unter 
anderem, dass die Bolschewiken 
schrecklich gehaust hätten, Unab- 
sehbare Menschenmassen seien Vere 
schleppt oder auf der Stelle nieder- 
gemacht worden. Man habe schon 
lange auf die Befreiung durch die 
deutschen Truppen gewartet, die 
nun endlich gekommen sei. „Die 
ersten deutschen Soldaten“, sagte 
der Bürgermeister, 


„wurden mit | forderte. 


Blumen fiberschiittet, die Menschen 
umarmten sich und bejubelten die 
Truppen für die Rettung aus der 
Not der Bolschewisten, Dankt die 
Bevölkerung des Landes dem Deut. 
schen Reich und seinem Führer 
Adolf Hitler“, 

Die Journalisten erzählen weiter, 
dass der äussere Rahmen und die 
ganze Atmosphäre der Stadt unver- 
sehrt geblieben aber gekennzeichnet 
sind von dem Schmerz, den der bol. 
schewistische Terror den Angehö- 
rigen der zehntausenden von Ver. 
schleppten zugefügt halbe, 

Der zweite Bürgermeister der 
Stadt berichtete, wie nach der Ver- 
staaflichung der Betriebe und den 
Euteignungen der politische Terror 
begann, der immer grössere Opfer 
Das Ergebnis war, dass 


= 


Holle im Schwarzen Meer 


BERLIN, 11, September, Mit gu- 
tem Erfolg haben deutsche Kampf- 
flugzeuge, wie DNB von militäri_ 
scher Seite erfahrt, in den vergan- 
genen Tagen mehrfach eine Unter- 
seebootsstątion der Sowjets im 
Schwarzen Meer bombardiert und 
die dort versammelten Schiffsein- 
heiten schwer getroffen. „Nachdem 
wir einen 10,000 Tonnen grossen 
Sowjetdampfer, der auf der Flucht 
aus Odessa unterwegs war, versenkt 
hatten, bielten wir am 9. September 
wieder auf diesen Schlupfwinkel so- 
wjetischer Unterseeboote und ge- 
flüchteter Transporter zu berichte- 
te der Führer einer deutschen 
Kampfstaffel. Wir hatten Glück: 
etwa 20 bis 25 Transportschiffe hat. 
ten am Bollwerk festgemacht oder 
lagen in der Hafenbucht vor Anker. 
Gleich beim ersten Sturz traf ich 
mit einer Bombenreihe einer 4.000 


Redaktor przyimuje od 12 — 14. 


Tonner, der sieh auf die Seite legte 
und langsam versank, Eine weitere 
Bombenreihe ging zwischen 3 nahe 
bei einanderliegenden Unterseebeo- 
ten nieder. Sie wurden buchstäblich 
in Stücke gerissen und verschwan- 
den von der Wasseroberfläche, Zur 
gleichen Zeit hatte eine Nachbar- 
kette einen 15,000 Tonnen Transpor- 
ter mit Bomben belegt und ein Un. 
terseebootbegleitschiff zum Sinken 
gebracht. Am Nordweststrand des 
Hafens gingen grosse Oelbehälter, 
die die Operationsgrundlage der 
hier stationierten Unterseeboote 
darstellte, in Flammen auf, Beim 
Abflug stellten wir fest dass der am 
Vortage angegriffene Tanker von 
3.000 BRT, der die Unterseeboote 
mit Treibstoff zu versorgen hatte, 
inzwischen völlig gesunken war. Die 
Wasseroberfläche war mit eiuer 
dicken Oelschicht überzogen,“ 


tarminn octaszefń. 


150.000, also mehr als 10% der Ge- 
samtbevölkerung  -Estlands, vers 
schleppt oder ermordert wurden, 
Heute lasse eich das ganze Estland 
noch garnicht übersehen, so hab der 
zweite Bürgermeister hervor, da die 
Bolschewisten alle Listen der Ver 
hafteten vernichtet haben, Von dem 
Besuch der Schlachtfelder nahmen 
die Journalisten den Eindruck des 
Grauens mit, Unter anderem halten 
die Bolschewisten in ihrer Vernich- 
tungewut auf ihrer Flucht hunderte 
von Pferden auf den deutschen 
Friedhof: geführt, sie dort an Grab. 
kreuze geketet und mit Bajonettsti. 
chen oder Kugeln getötet. In der 
Stadt selbst liegen noch grosse Men_ 
gen von Kriegsmaterial herum, hun. 
derte von Geschfitzen, tausende un. 
versehrter Kraftwagen, Das Stadt. 
leben nimmt bereits wieder einen 
normalen Lauf, Seit dem 10, Sep- 
tember ist ein grosser Teil der Ge- 
schäfte wieder eröffnet, 


We U er | 
THEATER UND KINO 


Fronttheater I: Zauberschau — 
Burdoni, 
Fronttheater II: Kapelle Höm’ng. 


Fronttheater IN: Grossvarietś 
Apollo. 
Wehrmachtskino (Frontkino)s 
„Falschmänzer“, 


„Casino“ — Djdżojistrasse (Grosse 
Strasse) 47. Erstaufführung „In dem 
Farben Deutschlands“, 

Eisenbihnisimo Gelezinkello- 
strasse) 14. — „Der ew*ge Jude” 
(der Juda — ein ewiger Landstrel 
eher). 

„Muse“ — Naugardukostrasse (Ne 
wogrodzkastrasse) 8 — „Mainächte“, 

„Adria — Didżojistrasse (Grosse 
Strasse) 36—, Der Sieg im Westen”. 

„Amszra* — Pylimostrasse (Zawal 
nastz.) 54 — „Missverständnisse”, 


an a a a ONEJ 


Administracja czynna od 9— 17 (oprócz niedziel | świąt) 
Drobne do 10 słów — 5 rb., następne słowo —50 kop., 1 wiersz w kronice—3 rb., litera tłustego druku w ogłosz. drobnych — 50 kop: Stronica ma 8 szpał 
Administracia nie uwzględni? zastrzeżeń ca do rozmieszczenia ' - 

UMIUISITACIA nie nwzeedni? 7astrrezem CN OO ima 
Wydawca — redaktor: Czesław Ancarewicz. 


« R 


